
Pani Krystyna Jędrysiak-nauczyciel geografii 

 

Pani Krystyna Jędrysiak pozostanie w mojej pamięci, jako nauczyciel 

bardzo wymagający, ale sprawiedliwy, pasjonujący się przedmiotem, 

którego nauczała-geografią. 

Atlasy, mapy, skały, siatki kartograficzne nie miały przed nią żadnych 

tajemnic, za to przed nami-niestety, tak…Choć liczne dopływy Wisły i 

Odry powodowały u nas czasem prawdziwy ,,odpływ „ na lekcji w 

krainę niebieskich migdałów, pani Jędrysiak skutecznie potrafiła nas z 

tej drogi w porę zawrócić wywołując znienacka nazwisko 

rozmarzonego delikwenta do mapy, a tam nie było zmiłuj… 

Za to w czasie wolnym od lekcji ( czyli w soboty) pani Krystyna 

dawała się poznać z zupełnie innej strony-organizowała piesze 

wycieczki, rajdy harcerskie, podczas których z surowego pedagoga 

zmieniała się we wspaniałego kompana wędrówki, z którym 

odkrywanie piękna lokalnej przyrody było prawdziwą frajdą. 

Czy współcześni uczniowie w sobotę byliby chętni na piesze wycieczki 

po polnych i leśnych ścieżkach? Bez konsumpcji w mc Donald s i 

dowiezienia na miejsce autokarem? Szczerze wątpię. 

 Jednak pani Krystyna Jędrysiak zawsze miała podczas pieszych 

rajdów komplet uczestników. 

Zawsze będę pamiętać te miłe chwile ze wspaniałym pedagogiem i 

przyjacielem uczniów. 

Szczerze za nie dziękuję. 

Uczennica ,rocznik 1982. 



 


